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N O W O Ś C I  W A R S Z A W S K I E .  •

Wczoraj  doszła tu wiadomość ze JW.  JX.
* Woronicz  A rcy-Bi skup  Warszawski  , P rym as  
l Królestwa Po lsk i ego ,  obecny w K r a k o w i e , .  

w zesz łym tygodniu uroczyście p r zy i ą ł  P alju sz
A r c y -  B iskup i. Powrot  JW.  P r y m a s a  do War-  
szawv w tych dniach iest spodziewany.   ̂

Paral jauie 'PANNY MARJI na Nowem mieście,  
utracil i  swego szanownego Proboszoza ś. p. W. 
JX.  T o m a sza  B óień sh iegd  Kanonika hon:,WarS: 
Zwłoki  tego czcigodnego Pasterza,  z powsze­
chnym żalem Paraf jan,  wczoraj z łożono  na 
wieczny spoczynek na smętarzu  Pow ązkow skim .  
Ż y ł  lat 56.

Za 100 zł:  w Lis tach Zastawnych zadano zł:  
i 83 płacono zł :  82 gr:  15.

W is ła  wczoraj ieszcze p r zyb ra ł a  na 7 cali. 
S a s k a  R e p a  i n iektóre  nadbrzeżne ulice są za­
lane.  3ch ludzi p łynących  cz ó łn e m ,  nawał  -  
nością wody przewróceni  wpadli  w r z e k ę , 2ch
znich post radało życie.

Wysz ł a  ?, d ruku  Część III To mu I H is to r j i  
obyczaiów i In s tyn k tu  Z w i e r z ą t zamykaiąca
R y b y  i P o r ó w n a n i e  Z w i e r z ą t  g r z b i e l n y c h  z n i e -
grzb ie t aemi .  Ponieważ wielu P renumera torów  
dotąd ieszcze nieodebral i  Części  Ugicj  , up r a ­
sza więc Wy daw ca ,  żeby po n ią  zgłaszać się 
raczyli! Dla tego bowiem p renumera ta  og ło ­
s zo na , i c e n a ,  ile możności  zniżona zo s t a ł a ,  

i aby pieniądze z niej wp ływa iące ,  choc cząst­
kowo ,  koszta wydauia  zwrócić , i na dalszy ie- 
go ciąg użyte być mo g ł y .  Jeśli  zas , pomimo

W S P O M N I E N I A .

B i tw a  L itw inów  p o d  
K u d eg ią  1247.

bardzo niewystarczającej  na pokryci e tych ko ­
sztów liczby P renumerato rów , ci ieszcze w y­
chodzących części  odbier ać  nie b ęd ą ;  rzecz  
iasna , że Wydawca narażony zostanie na zna ­
czne s t r a t y ,  a msze  (przeciwko swej chęci )  na 
opóźnienie  w wydawaniu dalszego ciągu tego 
Dzi e ł a .  Mieszkanie  Wydawcy  iest  przy  ul icy 
D anielew iczowskiej  N r  616 na pierwszein p i ę ­
t rze  obok Ribljoteki Zału sk ich .

Wczoraj  by ło  c iepł a  s topni  22.

Wiadomość urzędowa o dzia ł aniach wojsk 
Rossyjskich z Tu r kam i .

Z  O bozu  p o d  K a r a są  dn ia  17 Czerwca.—  
Obóz N.  PANA tego poranku  , z korpusem Je .  
ner a ł a  R adzew icza  przeni es iony do Fiarasy , 
gdzie  CESARZ Jegomość pozostanie do chwili
w której  u k o ń c z y  się skoncent rowanie o k tó r em
mówil iśmy w ostatnim buletynie.  Zale l iśmy 
fortyfikacje B ra jłow a .  W skut ek  kapitulacj i  
wojsko nieprzyiacielskie  zostawiło nam całą  ai ty - 
ler ja, iako też wszelkie p rzedmioty  woicnfte należą,  
ce d o r i ą d u T u r e c : .  Osada ma być odp rowadzona 
do S ylis tr j i .  1200 ludzi  z garn izonu n iep rzy j a ­
cielskiego,  iuż wyszło ku Syl i s t r j i ,  e skor tuie  ich 
p u ł k  P erm sk i .  Jeszcze z pewnością  niewierny 
ile zdobyl i śmy a r m a t ,  chorągwi  i zapasów ży­
wności zostawionych w Brajłowie.  Kur j e r  z do.  
nies ieniem o tej zdobyczy ieszcze nie p i ł y b y  
do głównej  Kwatery N.  P A N A —  W M a t c z y ­
nie znaleźl iśmy 87 a rmat  będących  na t r ałach
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tej twierdzy , iako tez znaczny ilość prochu , 
kul , różnej  broni  i ogromno zapasy zboża,,  
także 4 chorągwie a wszystkie statki flotylli Tu-  
reckiej  które uszły w bitwie d. 2%,, teraz wpa­
d ł y  w moc naszą.  Dowiedziel iśmy sig przy tein 
zdarzeniu , ze A c h m e t  Bej  dowódca tej flotylli 
po l eg ł  w owej bitwie , wchwil i  gdy na lekkiej  
barcią  usi łował  schronić  się do B ra jło w a .  
Tegc-S poranku J ene ra ł  R u d ig e r  p r ze s ł a ł  N. 
PANU klucze B u s te n d j i , do tej twierdzy mocno 
st rzelano z a rmat  przez cały dzień 8 (20  Czert)., 
p u łk  noszący imię Xcia f f ę l i n g t o n a , wszedł  
pierwszy do tej warowni ogudzi :  2 po p o łu ­
dniu.  Garnizon podda ł  sig pod warunkiem a* 
by został  odprowadzony ku P ra w o d i .  Zna* 
leźl iśmy w fiuśtencjji 50 a rmat ,  i ułatwi l iśmy 
przybyci e  20 statków kupieckich które zawi­
nę ły  z Odessy  będąc napełn ione  żywnością.  
Posiadanie  tego por tu jest nader  ważne dla nas t ę­
pnego uprowidowania armji .  —  Sera sk ie r  I I u s -  
sejn Basza  znajduiący się w Szumli  na czele a r .  
mj i  złożonej  (iak mówią)  z.30 ,000  . ludzi ,  wys ł a ł  
rozkaz do wojsk składających garni zon B u s t  en- 
dji,  k tó rych  część została rozproszona podczas 
p r ze j ś c i aD unaiunby  całą  mocą bronil i  twierdzy.  
Dzigki  czujności oddziałów naszych Kozackich,  
Kur je r  wiozący ten rozkaz wpadł  w ręce nasze.  We 
2 godzin po odebraniu wiadomości o kapituł:  E u -  
stendji ,  N. PAN został  uwiadomiony o poddaniu 
s i g / J t r so tvy ;podda ła  się Jener ;  Xciu M a d a ło w ,  
Znajdowało się w tej warowni 1200 ludzi z wojska 
Jur eck i ego  r egu la rnego;  lecz mieszkańcy któ­
rzy miel.  pomagać swemu wo j sku , niechcieli  
broni ć tw ie r dzy ,  i oświadczyli kapituluiac,  że 
nie wnijdą Jo  Sylistrj i  gdzie miano ich prze­
nieść z re sz t ą  z a łog i ,  popieważ walkę uważaią 
za rzecz bezużyteczną—  W IJ ir  sowie zdobyli- 
smy 14 cho rągwi ,  92 a rm a t ,  6 moźdz i er zy ,  
50 ,000  k u l ,  3500  pudów prochu , i znaczną i- 
losc rozmaitej  żywności.

R O Z M A I T O Ś C I .
.Srcdze podeszl i  Wołos i ,  za Króla Z y g m u n ­

ta. A ugus ta^  -Ayinilra Xcia Wjąpiowieckit  s o ,  
który do ich kraip c iągną ł  dla ukoieuia ’ 
wngt rznych zamieszek.  Udali oni że go chcą 
Woiewodą obrać i' kazali mu wyjść na po le '  
kędy go wszyscy panowie mieli  czekać i iako 
Hospodara  witać.  Na nieszczęście nieboszczy­
ka Xcia IRiśniowieckiego,  w iesieni  to b y ł o ,  
że wielka mgła przyszła  zrana,  kiedy f f ' i sn io -  
wiecki c iągną ł  z ludmn.  Z obu st ron uderzy .  
1. nań Wołosi ,  tam XŻe sk r y ł  się b y ł  w kopie 
s i ana ,  gdzi e  potem przyjechawszy chłop po sia­
no,  na laz ł  Xcia k tóry r zek ł  chłopu:  bracie  ra- 
tuj mig teraz,  a ia obiecuięć,  i3, będziesz mia ł  
nagrodę,  powiedzia ł  mu chłop:  wsiąć na wóz 
powiozę cię do mego domu i p r z y k r y ł  go s ia­
nem a zawiółz go nie do swego domu,  ale do 
l o m s z y  . M o c z o k a ,  którzy byli p rzedn ie i -  

szyiiu wodzami wojska t f 'o lo sk iego .  Ci tedy 
byli bardzo radzi  takiemu więźniowi i posłali  
go zarazem do Suł t ana  Tureck iego ,  wespół  
z Jaaein P iaseck im  Podolaninem,  za k tóry po­
darek Su ł t an  da ł  wielką „ag rodg i kazał  obu-  
dwu z wieży zrzucić na haki,  nad odnoga m o r ­
ską^ ku G ala czy,  gdz , e Wiśniowiecki  d o ' 3 dni 
wisiał  żywo,  aż go z łnku Tu rcy  ustnzelali,  
gdy p i zek l i na ł  ich M a c h o m e ta .  A Piasec  
ki  łatwiej  skonał ,  bo lecąc na on zawisł ,  g ł o .  
wą się na dóf  ob róc i ł  i tak go krew zalała

P. B t r g i r  D . i . d . a  P o L s i a .  W d " - i .  
Krakowsk.em ogłos i ł  rozprawo o R arto flach  
dowod.. ,  sposobem dosyć przekonywającym,  i l  
ta ros lma w gospodarstwie rolnicze,, ,  i dla zdro .  
wia ludzkiego wielce iest szkodliwa.  N a j .  
p r z ó d :  przez rozszerzaną iej uprawę,  zanied-  
buią sig inne użyteczniejsze roś l iny,  z których 
nawoź być może.  A pow lóre  że Kartofle 3 
razy są mniej  pożywne od innych w'arzyw 3 
razy przeto tyle zjeść potrzeba ka. tofli, co ka-
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sz y ,  chleba,  lub mąc zn ych  potraw,  żeby sij 
nasycić ,  co n i ezmi erni e  przysporzą żołądkowi  
p r a c y ,  a fem samem i  psuć go mus i .  D o w o ­
d z i  oraz ile przez  Kartofle tracą gospodarze  
wiejscy » og ro dni cy  , gor ze ln i cy  etc: T a r o z -
prawa popartą z o s ta ł *  przez  i nnego  l eszcze  
autora.

•A rtyku ł n adesłan y . —  TJwa&a G o s p o d a r ­
ska. 1 e wn y  Obji watel po małej  obja/.dce w nie* 
których częśc ich kraiu naszego,  z r o b i ł  postrze-  
zenie  które ppwinnoby zwrócić  baczność  Zie-  
mi ani nów w s z ę d z i e ; ,  mówi  o n ,  z nal az ł em te- 
g o  roku  piękne z b oż a ,  ale cóż kiedy zboże  te ­
raz n iepopłaca!  ale bardzo ma ło  wi dz i e  mi się  
zdarzył o rzepaku.  Wiadomo że w roku z e ­
s z ł y m  czuć się dał  w stol icy niedostatek tego  
artykułu , zwłaszcza przy co raz wzrastającej  
potrzebie  oleiu który po wszys tkich zakładach  
fabrycznych , teatrach i t. d.  zastępuje świece.  
rc d a l s z y  ciąg rysów  charakteru Turków.  
Zadeu nar ód niema tak mał o  p rz ycz yny  być  
d u m ny m  iak T u r c y , lecz  żaden nie iest  wy-  
nioslej szy ,  okazuiąc najwyższą wzgardę  dla w s z y ­
stkich narodów.  Sułtana uważaią za rozdawce  
koron i stanowicic la wszystkich Królów na 
swiec ie .  Najbardziej  ni enawi dzą  sąs iedzkich  
Chrztiścjan. An gl i c y  także w niewielkiej  są u 
nich ł asc e  , oni  leż często ich rozjątrzała.  Ża­
den obcy wojenny okręt  nie może  iawnie  w p ł y ­
nąć do portu Stam bulskiego  ; n i e k i ed y  iednak 
otrzymuje  p o z w o l e n i e ,  gdy widocznie'  nic nie  
ma, woi epnego.  Fregata G a b a rra  na której żo.  
na P S tr a t f o r d  hanriinga  p r z y p ł y n ę ł a  do 
S t a m b u ł u , postąpi ła przeciw temu prawu.
W czasie pr zep ływani a prz ezD a rd y n e l le  scho-  
wane zostały  wszys tki e  armaty.; of f ićerowie i 
żo łnierze  przywdziel i  suknie  cy wi lne , l ecz  iak 
tylko przepłynęl i  c ie śn inę ,  pokazały  się  arma­
ty , mundury i cała postawa woienna.  Su ł tan  
tą czynnością b y ł  n i ezmi er ni e  o b r aż o ny ,  a

1 w ie8°  Posurlą ł  się  do najwyższego stopnia ,
g dy  w czasie  p o s ł u c h a n i  Pos ł a,  G a b a rra  st o­
jąca przed Seraicm uroczyśc i e  przybrana i u.  
zbrojoną b y ł a ,  a majtkowie  spiial i  toasty na
czesc swego  Króla.  Opieszałość i l en i s t wo iest
cechą całej  wyzszej  kiassy Tureckiej .  Ni c  u 
nich m e  ma p rz y j em n i , j s z e g o  nad zapach faj-  

k l o i ą dłlM1 cf ł j '  s i edząc lub leżąc m? d y ­
wanie,  w ustach tr ymaią.  Ni e  można zamilczeć  
ni ekt órych cnot  znainionuiąęych Tur kó w.  Je­
dną z p i erwszych iest  u c z c i w o ś ć ,  iak w całej  
E u ro p ie  peł no iest  z ł o d z i e j ó w ,  tak w T urcji  
prawie ich n;e ma : zostawiwszy zegarek sa­
ki ewkę  lub co p od obn ego  na miejscu publ icz-  
nci i i ,  można być  p e w n y m ,  Że za p o w r o t e m ,  
na temże miejscu znajdzie  się  z g u b a ;  są g o ­
ścinni  i l udzcy  , uszanowanie  ich dla Aluflyeh ,
J ma nów i D e r w i s z ó w  nie ma granic.  N i e  są 
chciwi  s ł awy  , bo wiedzą Że Życie umi arkowa­
ne 1 w ukryciu pędzone  zabespiecza od strycz-  
ka i konfiskaty dóbr.

W teraźniejszych woi ennyc h okol icznościch  
potrzebną zdaie s ię  wi adomość  nazwisk r zą d­
ców rozmai tych prowincj i  Tureckich.  Su ł tan  
M a h m u d  'Igi,  syn Suł tana Abel' U lh am ida  , 
brat. poprzedzającego zrzuconego  Suł tana M u -  
s t a f y i g o , ur odz i ł  się  r. I 7 S 5  20  Czerwca , o.  
g ł o s z o n y  Su ł ta nem 28  Czer: 1 S0S .  Wi ce  Król  
Łgi pt u M a h m u d - A l i  urodzony w Kalawa w l łu-  
melji  r. 1 7 6 9  syn J b r a h i m a - A g i , o g ł o s z o n y  
Baszą 14 Maia 1 80 5  r. na miejscu Turczyci  
B aszy  -t pot wierdzony przez  Suł tana S elim a  
3go  1 Kwi et: 1800. r. W Mołdawj i  Hospodar  
Jan S ta rca  Bojar Mołdawski  mi anowany Ho 3-  
podarem 16 Czer: 18 2 2  i o g ł o s z o n y  wJassach  
21 Czerwca.  T e g o  dnia i roku tpiano.wany i 
o g ło sz o ny  Hospodarem W o ł o s z c z y z n ; ^  
g o r z  Ghika.  Z h o ł d o wn i kó w Sułtana w T r y -  
poli rządzi  od roku 1 79 5  Jussuf-B ej;  w A l g i e i  * 
rze U u sse in  sy n H a s s a n d , dawniej Minis ter
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spraw w e w n g  tpaóstwa Ottom: , panuje o<ł 1 Mata 
r.  I S I S  po D d u - A l i y  i i n a r ł y m  w t a r c i e  , ma 
lat 51 .  W T u n is  S i c l i - H a s s a r u - B e j  , nastąpi ł  
po H a m u d s i e  B e i u  23  Marca 1 S 2 i  r.

M y ś l i . —  Poezja nie same tylko opiewa eter-  
p i e n i a ,  bo wszakże tęcza i na po godne m nie-  
bio swój l uk  i satacza. -VvPoc7. j i  ł a g o dn e m u bo-  
' lowl  otwiera,  s ię  ser ce  n a s z e ,  ściska le boi  
gwał towny l o k ,  rosa rozwi ia k w i a t y ,  des zęz 
i e  zasklepia.— Córki  pi ęknie jszem są zwiercia­
d ł e m  m a t e k ,  niż gotownlniane z w i e r c i a d ł o ,  
ni e  tylko bowiem przegląda w ni cm teraźniej­
s z o ś ć ,  lecz i piękna ich przysz łoś ć.

S z a r a d a .  
l w s ś e  w s p a k  Z g ł o s k a ,  2gi'e gdz i e  r ze s z y  tysiąca  

Ułatwi ć  może  każdemu nabycie .  
W s z y s t k o  iest  walka mi lcząca,

W  której śmierć  na chwi lę  pokonała  życ i e .  
( Ze sz ła  Szarada P a z u r y . )  

l jO N I ES I EN I A .
Tteient K a n c e lla r ji  P o w ia tu  R a w sk ie g o .— Po- 

daie do publiczne) wiadomości, iż Wieś Zglinna 
wielka z przyległością części. w Zglinny małej, i at- 
tynencją Sobiełysy w Powiecie i Obwodzie Rawskim 
Woiewóezlwie Mazowieckiem położone, nic zniej nie 
wyłącżaiąc na użytek Dziedziców, będzie w drodze 
publicznej Licytycji w trzechletnią dzierżawę znezy- 
naiącą się od. dnia 24 Czerwca r.  b. a kończyć się 
winną w dąiu tymże 24 Czerwca 1831 r. przed ni­
żej wyrażonym Reientein wm ieście  Rawie w K an -  
cellarji niżej wyrażonego Reicnta w dniu 22 Lipca 
r. b. iako powtórnym terminie o godzinie' 10 zrana 
odbyć się tnaiącej, wypuszczona. Cena dzierżawna 
od której Licytacja zaczynać się będzie na z ł ł :  2,000 
iest ustanowioną i warunki do tejże dzierżawy prze­
pisane w każdym czasie w Kancellarji  niżej wyrażo­
nego Reienta przejrzane być mogą, —, W  Rawie dnia 
30 Czerwca 1S28 r o k n .— F ra n c iszek  D u n in  Goz- 
d z ik o w sk i R e ie n t K a n c e lla r ji P o w ia tu  R a w sk ieg o .

Administrator Dóbr ziemskich z Szląska, zdolny 
do zarządzenia wielkiemi dobrami, i do hodowania 
Owiec Hiszpańskich praktycznie przywykły ,  oraz 
w  dostateczne zaświadczenia opatrzony, życzy sobie 
podjąć obowiązki służbowe u  Obywatela dóbr zna­

cznych na rok ieden lub więcej; przychylaiący się
Obywatele do iego życzenia, zechcą "łaskawie adres 
swój do Margrabiego w domu oberży Drezdeńskiej 
przy  ulicy D ługu  j nadesłać.

W domu "pod Nr 14C'4 przy ulicy Marszałkowskiej 
pierwszym od ulicy* Królewskie), 4 Pokoie na dole 
i  4 Pokoie na piętrze i iune^Stancje do naięcia.

Roku 1S28 dnia 3 L i p c a *  godzinie 10le'j z r a n a - 
w Spichrzu przy ulicy Białoskóre,iczej Mr 2624 70jP 
korcy Owsa za wy wołaniem korca podług ceiiy miej­
scowej przez publiczną Licytacją za  zapłatą  goto­
wizną sprzedane zostaną,koszta Sk ładu  dozoru z ma­
sy potrącone będą do dnia Licytacji; • tegoż dnia O 
godzinie 4 z południa  w domu przy ulicy Królęjy- 
skiej Nr 1076 naczynia Kuchenne miedziane, sprze-, 
dane zostaną . — W o jc iech  K u c iń sk i K o m o rn ik  S .

Kocz używany lecz zdatny ieśzcze do podróży, 
z  ferdekietu i z wszelkiemi rekwizytami podróżnemi,  
iest do sprzedania za popiierną cenę. Stoi przy  
ulicy Niecałej Nr 6 i 4 Lit.- G.

W  domu przy ulicy Długiej pod Nr 543 Lit: A. 
znajduie się Sklep wraz z Lokalem i Piwnicami do 
wynaięcia od S. Jana 1828 r. Wiadomość od Rząd- 

■ cy tegoż domu można powziąśc.
Osoba ukwalil ikowana na Rządcę- domu życzy so­

b ie  przyjąć-ten obowiązek za samo wygodne po­
mieszkanie. Potrzebuiący takowej raczą zostawić 
swój adres pod Nr 2202 przy  u l i c y ‘ Muranów u  
Gospodarza.

Kilka Pokoi z meblami na pierwszem piętrze przy 
ulicy Długiej Nr 489 i do tego z Kuchnią, Piwnicą, 
Drwalnią, Wozownią, Stajnią, są każdego czasu, aż 
do Sgo Michała r. b. do wynaięcia; informacją mo- 
liiożna powziąść w tymże domu.

Pudaie się do publicznej wiadomości,-że w domu 
przy  ulicy Miodowej Nr 486 Lit: B. ziaiąe możoa 
całe pierwsze piętro o ś  frontu wraz zStajnią, W o ­
zownią, Piwnicą i Górą od Sgo Jana lub każdego 
czasu, iako też dwa Pokoie na drugiem* piętrze w oi- 
ficynie dla Kawalera i dwie Piwnie ze statkami 
W innego handlu. Dowiedzieć się można w K a n to ­
rze P. Kronenberg.

Do przedania  100 Owiec, Macior 2, 3, 4 r 0  ł # * 
tnich, rassy dobrej,  zktóry.ch w tym roku do fab ry ­
k i  W. Frenkla  wełna sprzedana została centnar po 
100 talarów. Znajduią się we W si Dzietrzkowicach 
2 mile pd Wielunia do sprzedania sztuka po 'z ł ł .  30. 

T E A T R . Jutro  7 raz Melo; 30 l a t  czyli  życ ie  Szulera-


